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G A Z E T A  P O I , I C Y J N A.
W yehodzi codziennie, nie w yłączając św ią t uroczystych i niedziel. — P renum erata  roczna, rubli ar. 3 kopiejek 60 (zip. 24), 
kw artalna kopiejek sr. 90 (zip. 6) a m iesięczna kop. sr. 30 (zip. 2). Życzący m ieć odnoszoną do dom u dopłaca miesięcznie’ 

kop. sr. 5 (gr. 10). E gzem plarz pojedynczy kosztuje kop. sr. 2 i / s ( g r .5 . )

Część Urzędowa.
—  Z Petersburga  4 (16) kwiMnia. —

Przez rozkaz dzienny Cesarski  do wydziału wojen­
nego w dniu 2 6 - m  marca wydany,  dowodzący od­
dzielnym korpusem straży wewnęt rznej ,  były inspe­
k tor  r ezerwowej  piechoty,  jene ra ł- l e j tnant  Tryszat- 
nyj, za dopuszi  zenie w reze rwowej  dywizji oddziel­
nego korpusu Kaukazkiego różny ih  ważni  eh n iepo­
rządków i nadużyć,  których skutkiem była znaczna 
śmier telność między żołnierzami w^pomniooój  dy­
wizji, i zb kłamliw e doniesienie J e g o  C e s a r s k i e j  M o ­
ści; kied^,  po dojściu do N a j j a ś n i e j s z e g o  P a n a  
wiadomości ,  J e g o  C e s a r s k a  Mość  j e m u  poruczył 
wyprowadzen ie  śledztwa,  zostaje oddany pod sąd 
wojenny,  z aresztem i ustanowieniem osobnego  na 
ten wypadek j eneralnego sądu wojennego ze wszyst­
kich j e ne ra łów broni,  obecnie znajdujących się w 
stolicy.— Dowodzący dywizją r eze r wow ą  oddzielne­
go korpusu  Kaukazkiego,  jenerał  - le j tnant  ’D obry - 
szyn  1, za dopuszczenie wspomnionych nieporząd­
ków, za bezpośredni  udział w tych nadużyciach i za 
ukrycie prawdy przy wielokrotnych przeglądach i 
ś ledztwach,  zostaje oddalony od dowództwa dywizji 
} oddany pod sąd wojenny,  z aresztem,  podobnie  jak 
1 dowodzący brygadami rezerwowemi  i półbrygadą 
wspomnianej  dywizji: Pułkownik M aksym owicz, pod­
pułkownik M iłow ski i uwolnieni  ze służby pu łkowni -  
cy* Gorbunou) i Boczmanow.

Rada administ racyjna pos tanowieniem z d. 4  (16) 
marca r. b., zapisy przez Michała N iem ierz, t e s t a ­

men tem prywatnie sporządzonym,  poczynione,  jako 
to: 1) dla kościoła paraj j .dnego wmieśc ie  Zbuczynie  
is. 300;  2) dla KK. Berna rdynów w Ł uk ow ie  rs. 
300;  3 )  dla KK. Berna rdynów w Krześlmie rs. 300: 
4)  dla KK. Reformatów w W ę g r o w i e  rs. 300;  5) dla 
KK. Reformatów w Biały rs.  300;  6)  dla KR.  Kapu ­
cynów w Wa rs zaw ie  rs. 300 ;  w myśl ort. 910  K. C. 
pod obowiązkami w t es tamencie oznaczonemi,  za­
twierdziła.

B ank Polski. —  Podaje do publicznój wiadomości ,  
iż w wykonaniu § 8go instrukcji  z dnia 12 (24) maja 
1840  r. przez radę administracyjną królestwa wyda-  
nćj,  przepisującej  sposób postępowania przy losowa­
niu obligacij cząs tkowych z pożyczki 150-mil jonowćj ,  
odbędzie się w banku  polskim dnia 18 (30) kwietnia 
r. b. zaczynając od godziny 10-ćj  z rana,  w o b ec no ­
ści komisji umorzenia długu krajowego,  delegowa­
nych od komisji r ządowćj  przychodów i skarbu,  tu ­
dzież domów handlowych S. A. F raenke l  i Józefa 
Epstein,  włożenie do kół  kar tek z numerami  serij 
tychże obligacij;  s amo zaś losowanie serij nastąpi w 
tóm samóm miejscu dnia 19 kwietnia (1 maja) r. b. 
o godzinie lOój z r ana .—  Wa rs za w a  d. 8  (20) kwie ­
tnia 1847 r . —  Prezes,  radzca tajny, J .  Tym ow ski.—  
Naczelnik kancelar j i ,  Łubkowski.

Proku ra to r  królewski przy t rybunale cywilnym ga  
bernji Radomskiój  w Kielcach zawiadomił ,  iż Marce­
li Jaw orski, komornik okręgu Stopnickiego z pow o­
du złożenia kaucji do urzędowania przywróconym 
został.

P r ok u r a t o r  królewski  przy t rybunale cywilnym lć j



instancji  gubernj i  Augustowskie j  w j działu I g o  za­
wiadomi ł ,  iż Jan K okow ski woźny nadetatowy przy 
tutejszym t rybunału do obowiązków tych p rzywró­
cony został,  i w całój rozciągłości p raw em  zakreś lo­
nej. wykonywać je może.

Rządy* gubernialne ogłosiły nas tępujące przepisy o- 
gólne gospodars twa rybnego :  —  Przy użytkowaniu 
7. rybołos twa wykonywanego przez dzierżawców dóbr  
rządowych w stawach,  jeziorach i rzekach pod zarządem 
władzy skarbowćj  zostających,  winny być ściśle prze­
s t r zegane i zachowane następujące warunki:  1) Aby 
ochraniane były ryby od połowu wczasie ich tarcia,  
a to s tosownie do wydanego kalendarza; gatunki  więc 
ryb w czasie niewłaściwym załowione,  do wody w p u ­
szczane być winny.—  2) Aby nieużywano do połowu 
ryb trucizny, wędki* ości, fuzji. —  3) Aby we wszyst­
kich s tawach i jeziorach zachowywana  i pie lęgno­
wana  była pewna liczba ryb s tosownie do miejsco­
wości ,  tak zwanych s ta ros tów wodnych,  to j e s t  ryb 
największych w swoim gatunku;  te bowiem od s p u­
stu do spustu;  i od połowu do po łowu nietykalne prze­
chodzić ma ją .— 4) Aby narybek celniejszych ga t un­
ków ryb n:e był  wyłowiony,  to jes t  ryb zbyt małych 
i przyzwoi tego smaku jeszcze niemających,  jako to: 
sumy niżćj t r zech funtów,  łososie,  karpie,  leszcze i 
szczupaki niżój dwóch funtów,  liny, mientuzy.  sanda­
cze niżój pół tora funta; okonie,  karasie niżćj ’/ ,  fun­
ta. —  5)  Dla ochrony od wytępienia narybku karpi i 
innych celniejszych a niedrapieżnych gatunków,  tam 
gdzie miejscowość-dozwala,  to j e s t  gdzie kilka s t a ­
wów  po sobie następuje,  należy drapieżne gatunki  
ryb,  mianowicie: szczupaki,  okonie,  sandacze i karpie 
z g ór ny i h  s t awów powyławiać,  a do najniższego po- 
przenosić; do tego także s tawu przeprowadzić należy 
kiełbie i d robne  gatunki biało-ryb na żćr  drapieżnym 
p o t r z e b n e -  nakoniec.  —  6) Żaby w jeziorach i s ta ­
wach zjadaniem ikry rybićj do wyrybnienia wód przy­
czyniające się, s tarannie wytępiać należy; z tego  s a ­
mego  powodu  chowanie  przy tych wodach kaczek 
ikrę wyławiających,  jak najmocniej zakazuje się; wę­
że zaś wodne z żół temi zausznikami (Co luber  natrix) 
żabami żywiące się, oszczędzać.  —  Jeżeli przepisane 
dopiero prawidła,  mianowicie I ,  2 i 4 nie będą ściśle I 
zachowywane,  wtedy  dzierżawca czasowy ulkgnie za ! 
każdą razą karze konwenejonalnćj  w kwocie rs. 5, 
a nadto obowiązany będzie zapłacić na rzecz skarbu 
podwójną wartość ryb,  w czasie niewłaściwym lub 
narzędziami zakazariemi załowionych.

Warszawsk ie  towarzystwo dobroczynności  wzywa 
osoby poniżćj wyrażone,  k tóre w roku  1845 podały 
do Podnóżka Tronu  prośby o wsparcie,  aby ostatecz­
nie do dnia 3  (15) czerwca r. b. po odbiór  przyzna­
nego im wsparcia do kancelarji  towarzystwa zgłosi­
ły się: A m o ur  Marja,  Antkiewicz Marja,  Brok Teresa,  
Broze  Józef,  Bogus ławski  Franciszek,  Barczyńska 
Marja,  Brurobel Julja,  Bakalarczyk Marja, Beczułka 
Izrael,  Blath Tekla,  Chruśc ińska Marja,  Chrza no w­
ska Marja, Dobrzańska Regina,  Dudzińska Józefa,  D u ­
dzińska Tekla,  Dobroci  Sura ,  Figarska Katarzyna.  F o -  
giel Dorota,  Ho lemberg  Tekla,  Hajdenwurtzet  Sura,  
Hagemii l lerJózefa,  J aworska Ludwika,  Jobs  Magda­
lena, Izbicka Anastazja.  Kik Michał,  Krasuska Tekla,  
Kowalska Zofja. Kojo Franciszka,  Kołomski Mateusz,  
Kwiatkowska Helena,  Kratowicz Józefa,  Karaś  C e -  
cylja, Koziarski Maciój, Kopczyńska Rozalja,  Kwiat ­
kowski  Ignacy,  Kreński  Wincenty .  Kału/ ińska Z o ­
fia. Kamińska Marja, Kozłowska Katarzyna,  Karczyń- 
ska Anastazja,  ifl^mczak Józef,  Konkolewska A nt o ­
nina, Lewicka Józefa,  Lang e  Helena,  Lew andowska  
Marja, Łopaczewska  Franciszki ,  Markowska Sa lo-  
meja,  Michałowska Antonina,  Malinowski Jan,  Mazo­
wiecka Antonina,  Michalska Teresa,  Nimże Ewa,  
Nowakowska  Konstancja ,  Nowakowska Franci szka,  
Parys Marja,  Pogonowska Teresa,  Pasieka Łukasz ,  
Per  Katarzyna,  Pińkowska Marja, Peltz Wojciech,  
By| |  Barbara,  Rodakowa Agnieszka,  Różycka Tekla,  
Rogomka  Konstancja,  Boścuzewski  Józef,  Szczec iń ­
ska Joanna,  Szp i towska Marja,  Srlnicka Antonina,  
Sissen Elżbieto,  Szelakowski  Jóże f ,  Schmid  Wik to -  
rja, Studziński  Kazimierz,  Szafrańska Marja, S tymel -  
ska Marja,  Suchecka Józefa. Sucharski  Jan,  S t o k o w ­
ska Scholastyka,  Trębicka Marja, Teperowicz Marja, 
lomas ze ws ka  Franciszka,  Tymofipjew Marja, T a r a -  
siriski Stanis ław,  Tomaszewska  Agnieszka,  W,II J o ­
anna,  Wink le r  Magdalena,  Wik to r ska  Franciszka,  
W  iśniewska Marja, W t r oz u i s k a  Marja, Zaw is t ow ­
ska Józefa,  Z t l e w sa a  Ka.‘olma,  Żukowska  Emilja,  
Zomelowa Antonina,  Zdanowska! Joanna,  Zbikowska 
Bregida.

Dyrektor  eksploatacj i  drogi żelaznćj WarszaWsko-  
Wiedeńsk ić j  zawiadamia,  że dotychczasowy rozkład 
jazdy na drodze ż^laznćj z dniem 2 5 kwietnia (8 ma­
ja | r. b. zmienionym hydrie jak następuje:  ! ) Pociągi 
odchodzić  będą codziennie: z W a r sz a w y 'd o  Częs to­
chowy o godzinie Oej rano i I lej  rano; z Warszawy 
do Łowicza o gadzinie 6ej r ano i 4*/4 po południu;
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z Częstochowy do W a rszaw y  og o d z .  7ój m t ió  i l l ’jr, 
rano; z Łow icza do W arszaw y  i C zęstochowy o go ­
dzinie 6 '/ ,  rano i 1*17, po południu. —  2 )  Pociągi 
p rzy ch o d zić  będą codzien n ie: do W a r s z a w y  z C zę­
s tochow y o god*. 3 V ,  po południu i po połud.; 
do  W a rszaw y  z Łow icza o gódz .  U '/2 ran d  i 3 5/ 4 po 
półud.; do C zęstochow y z W arszaw ^  i Łowicza o g o ­
dzinie 2 ’/ ,  po połud. i 7V 4 po połud.; do Ł ow icza 
z W a rszaw y  i Częstochówy o godz. 9ćj rano  i V / t 
po pohid. Szczegółowy rozkład jazdy; w ykazujący1 
czas odejścia pociągów z każdćj stacji, będzie w k ró t­
ce  afiszami ogłoszony.

W ia d o m o śc i m iejscow e.
W czora j  przyjechał do W arszawy z St. P e te rsb u r ­

ga, radżca stanu  szambelah dwortl,  książę D oihoruki.
Dnia wczorajszego przybyło do W arszaw y  koleją 

żelazną osób 243 . wyjechało 141.
W ojc iech  Łokcikowski, obywatel tutejszy, członek 

archikonfratern ji  literackiej, w wieku lat 52, w dniu 
2 5  b. m . i  r. życie zakończył.

p r z y j e c h a l i  d o  w a r s z a w y .
Arnold Mateusz ob. z Baczkowa nr. 584 ,  Błasz- 

kowski Karol ob. z M alaś nr. 603, Bieczyński Karol 
ob. z Poznania nr. 556, Białkowski Napoleon ob. 
z Chęcin nr. 63 4 ,  Ciechomski Jó z e f  ob. z Brzozowy 
nr. 1314, Dobiecki Eust.  ob. z Ł opuszna nr. 601, 
G ierawski S tan . ob. z W ie lgom łynów  nr. 500, Gar- 
bowski Florjan ob. Drzewlak nr. 1574, Hordliczko 
Ignacy ob. z T rąbek  nr  4 7 7 ,  Iżycki Henryk ob. 
z S trzelec nr. 613 , Jałowiecki Adam ob. z Ż elecho­
w a  nr. 625 ,  Klelewski Sobestjan  ob. z Miszowa nr. 
1341. Lipiński Juljan ob. z W ąsow a nr. 161, Ma­
kowski Feliks ob. z Prawdy or. 601 ,  Małowieski Mi­
cha ł  ob. z Kryska nr. 601 ,  Ogrodzińsk i Juljan ob. 
z P łocka 476, P rz tłęck i Marjan ob. z Soboli nr. 
6 0 4 ,  Radzymiński Zefiryn ob. z Jaciążka nr. 585 , 
S ikorski Michał ob. z Rosji nr. 590 , Skrzyński A ntb-  
ni ob. z Piłich nr. 5 8 5 , S tudziński S tan is ław  ob. z 
Kopanki nr. 5 6 4 ,  S z teker t  A ugust  ob. z G rzegorze­
wie nr. 500 . SwieSzewski Adam ob. z O sów na  nr. 
5 0 0 , W ojciechow ski Szymttn ob. z S t ró b " w a  nr. 603 . 
W o b b e  Fran. handl. z H am burga  nr. 6 0 3 , Zalewski 
Lud. ob. z Płorhocina tir/ 93.

W Y J E C H A L I  Z W A R S Z A W Y .
B ro iy na Feliks ob. z nru 601 dnŁowicza, Byszew- 

ski Flor. ob. z nru 5 8 4  do Drzewiec, Dobrowolski 
Jul.  ob. z nru 1260 do Rzemy, Grabowski Lud. hr.

z n ru  413 do Popówks,  Kolniarski Lud. ob. z nru 545 
do M oczyd łow a, K em pner  Jakób  kup. z n ru  603  do 
Praszki, Kaden Karolina ob. z nru  607  do Galicji, 
Lasbcdy Karol i Napoleon ob. z nru  5 0 0  do Skork ,  
Ł oskow sk i Feliks ob. z nru 1066 do Ruczyn, M a- 
dalińskż S tefan1 ob.! z nru 6 0 8  do Kalisza, Miszewski 
Tyroot. ob. z nru 585  do N aborow a, Podczaski S tan . 
ob. z nru 601 do Kruszyna, P łonczyński Józef  ob. 
z o ra  601 do Dług^dj-Kościelny, Połubrński Michał 
ob. z riru 1258 w gub. Lubelską, ŚniadkowSki F ran .  
ob.’ z nru 5 4 6  do P łotkówa, Sżerazeński Andr. ob. z 
nru  584  do W isk itna ,  Turczyński Piotr  ob. z nru  5 8 6  
da Głuchowa, W ykow ski Antoni ob. z nru 2689  do 
L iw artow a, Wilczyński L auren tyn  ob. z nru  6 2 5  do 
Bendżińa.

Rozmaitości.
GODNY W S P O M N I E N I A  W Y R O K  DON P E D R A  SROGIEGO 

K R Ó L A  H IS Z P A N J I .

S zk ic  h is toryczny  z  w ieku  X I V .
( T l ó m a c z e n i e  i  I n w a l i d a  R u s k i e g o ) .

Żaden  może z królów  Hiszpan)! nie zostawił po 
sobie tylu sprzecznych w sp o m n ie ń ,  ile Don P edro  
S ro g im  przezwany. Bezstronna potom ność z wielu 
historycznie wyjaśniórtych czynów tego  m onarchy, 
p rzekonała się n iew ątp liw ie ,  żo nietyle może jego  
rządy jak su row e  kary które wymierzał za zbrodnie 
i nadużycia p rak tykow ane w Hiszpanji w ow ych  cza­
sach, zjednały mu ten nie nader  chlubny przydomek.

Za-nim przystąpimy do opisania szczegółów zda­
rzenia, dającego nam bliższe pojęcie o sp raw iedliw o­
ści i trafnym sądzie tego m onarchy, za s tosow ne u -  
ważamy przebiedz w krótkości jego  biografję.

Król Kastylji i Leonu  don Pedro  srogim  przezw a­
ny, urodził się w B m gos  w r. 1334. Matka jego Ma- 
rja, córka Alfonsa IV-go, niewiasta pełna dumy, k a ­
prysów  i srogości, nie troszcząc się bynajmnićj o wy­
chowanie syna odpow iednie  je g o  przyszłemu p o w o ­
łaniu, poruczyła je ludziom znanym z rozpusty i ze­
psutych obyczajów. Nic zatóm dziwnego, że w zrasta­
j ą c  pod okiem podobhych m is trzów , D on Pedro za 
dojściem do lat młodzieńczych, oddał się z h m  sk łon­
nościom ż całą mocą wrodzonych, lub okolicznościami 
podniecanych namiętności.

Najzućiętszymi jego  nieprzyjaciółmi od dzieciństwa 
byli trzćj bracia zrodzeni z nałożnicy ojca Don Pedra 
Kleoflnry de Gusman, zam ordow anej z rozkazu Ma- 
rji w roku 1351, a mianowicie; Henryk hr. T rans ta -  
marski,  Ferdynand  i Tello. Oni to wyrządzali m ło -
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d e m u  k r ó l e w i c z o w i  r ó ż n e  o b e l g i  i p r z y k r o ś c i ,  s k u t k i  
k t ó r y c h  s p a d ł y  w  p ó ź n i e j s z y m  c z a s i e  n a  n i c h  s a m y c h .

J e d y n y m  p o w i e r n i k i e m  n a j s k r y t s z y c h  t a j e n  n i c  , 
p r z y j a c i e l e m  i d o r a d z c ą  D o n  P e d r a .  b y ł  D o n  C h u a n  
A l b u k i e r s k i .  —  Z d r a d l i w y  t e n  p r z y j a c i e l  w y s z u k i w a ł  
i p o d a w a ł  m u  r o j m a i t e  s p o s o b y  m ś c i w e g o  p r z e ś l a ­
d o w a n i a  w z m i a n k o w a n y c h  p r z e c i w n i k ó w ;  w ó w c z a s  
g d y  j e d n a  z  t o w a r z y s z e k  i p r z y j a c i ó ł e k  j e g o  ż o n y ,  
M a r j a  P a d o l j a ,  k o b i e t a  p e ł n a  p r z e n i k l i w o ś c i ,  d o w c i ­
p u  i w d z i ę k ó w ,  l e c z  p r z y t ó m  s k a ż o n y c h  o b y c z a j ó w ,  
o w ł a d n ę ł a  w  c a ł ó m  z n a c z e n i u  t e g o  w y r a z u  s e r c e  i 
u m y s ł  m ł o d e g o  k r ó l a .

O d  ł a s k i  l u b  k a p r y s u  t e j  m ś c i w ó j  n i e w i a s t y ,  z a l e ż a ł y  
w ó w c z a s  n a j w y ż s z e  g o d n o ś c i  i z a s z c z y t y  w  k r ó l e ­
s t w i e .  J ć j  p o d s t ę p n e  i c h y t r e  i n t r y g i  s p o w o d o w a ł y ,  
ż e  D o n  F e d r o  r o z k a z a ł  g o d n ą  m i ł o ś c i  i u w i e l b i e n i a  
s w ą  m a ł ż o n k ę  B l a n s z ę ,  c ó r k ę  k s i ę c i a  B o i  b o ń s k i e g o ,  
w t r ą c i ć  d o  w i ę z i e n i a ,  a  p o  d ł u g i e  h  m ę c z a r n i a c h ,  w y ­
d a ł  t a j e m n e  z l e c e n i e  z a m o r d o w a n i a  j ć j  w r a z  z t y m i ,  
k t ó r z y  s t a w a l i  w  o b r o n i e  j ć j  n i e w i n n o ś c i ,  l u b  k t ó r z y  
m i e l i  n i e s z c z ę ś c i e  ś c i ą g n ą ć  g n i e w  j e g o  f a w o r y t y  M a -  
r j i  P a d o l j i . —  O n a  t o  n a k o n i e c  b ę d ą c  za  ż y c i a  g ł ó w n ą  
s p r ę ż y n ą  n i e  j e d n ć j  s t r a s z n ć j  z b r o d n i  d c k o n a n ć j  n a  
o s o b a c h ,  k t ó r e  n i e n a w i d z i ł a ,  p r z e z  ś m i e r ć  s w ą  s t a ł a  
s i ę  p o w o d e m  s m u t n i e j s z y c h  j e s z c z e  o k r u c i e ń s t w  p i ę ­
t n u j ą c y c h  n i e z a t a r t ą  p l a m ą  p a n o w a n i e  D o n  P e d r a ,  
k t ó i y  p o w z i ą w s z y  p o d e j r z e n i e ,  ż e  f a w o r y t a  j e g o  z o ­
s t a ł a  o t r u t ą  p r z e z  n i e ż y c z l i w e  m u  o s o b v ,  m e  m o g ą c  
i c h  w y k r y ć ,  r o z c i ą g n ą ł  s w ą  z e m s t ę  n a  w s z y s t k i c h  
p o d w ł a d n y c h .  ( D .  c .  n . )

M agistrat m iasta W arszaw y .—  W wykonaniu reskryptu ko­
misji rządowćj spraw wewnętrznych i duchownych, z dnia 12 
(24) kwietnia r. b nr. 10205/180:15 magistral podaje do powszech-Kr22*kW- P,°r'l7-e" Wr.1? O d ­będzie się dnia 22 kwietnia (4 maja) r. b., iicylaija przez opie­
czętow ane deklaracje na entrepryzę odesłania z twierdzy N e lo -  
gieorgiew skiej, na krytyca brykach kanlonistów w liczbie głów  
102, do miasta Ki,owa w cesarstwie położonego. a to in rmnus 
przez odstąpienie procentów od rs. 95 za każda h n k ę  Ubiega­
jący się w ięc o tę entrepryzę, winni złożyć w dniu powyższym  do 
godziny 12-ć) W południe na ręce rzeczywistego radzcy stanu 
prezydenta miasta, deklaracje opieczętowane, w których wyra­
źnie ośw iadczą, jak wysoki procent odstąpją 0d powyższego  
pretium; kto najwyższy procent odstąpi, temu entrepryza przy­
znaną zostanie; do każdej deklaracji która napisana być winna 
podług niżćj zam eszczonego  wzoru, na papierze stemplowym  
kop. 15, bez poprawek, skrobania i przekreśleń, oraz opieczęto­
wana lakiem a nie opłatkiem , dołączyć należy dowód banku, na 
zlozone tamże vadium w kw ocie rs. 285; który nieutrzymującemu 
s ię  przy licytacji natychmiast będzie zwrócony, utrzymującego 
s ię  zas pozostanie w depozycie kasy miasta, aż do czasu zupełne­
g o  dopełnienia warunków kontraktu; deklaracje późnićj podane, 
n ie  podług wzoru napisane lub bez dowodu bankowego przyjęte

m e będą; szczegółow e warunki mogą być przejrzane codziennie 
wyjąwszy świąt, w wydziale wojskowym m agistratu.- - Warszawa 
dnia 14(26) kwietnia 1847 r.— Prezydent, rzeczywisty radzca sta- 
nu,. Orajbner.— P. 0. naczelnika kancelarji, Lucekski.

tvi»r. do deklaracji.— W skutek ogłoszenia zd. 14,26) kwietnia  
r. b., podaję niniejszą deklarację, iż podejmuję się odesłać z 
twierdzy Nowogieorgiewskidj na dostaw ionych przez siebie krv- 
tyeh brykach kantonistów w liczbie głów  1(12, sto d w i-, do miasta 
Kijowa w cesarstwie położonego, odstępując od ceny rs. 05 wy­
znaczonej za każdą bry kę, p-ocentów (tu wypisać w ysokość pro­
centów literami a nie liczbami) i poddając się przepisanym warun­
kom: dowód banku polskiego na złożone tamże vadium w kw ocie  
rs. 285 załączam , który w ra2 ie nieutrzymania się na licytacji, 
sam odbiorę lub o którego przesłanie na mój koszt przez pocztę d,> 
N. upraszam. Mieszkanie jest w N. pisałem w N. dnia N. mca N 
1847 roku, (podpisać imię i nazwisko).

W dniu 16 (28) kwietnia r. b., o godzinie 9ej z rana w War­
szawie pod nr. t)05 prawnie zajęte ruchomości jako to- meble ma- 
chonmwe i jesionowe, zegary, lanszafty, lustra 1 1 . p.. przez pu­
bliczną licytację sprzedane bądą.—  Walenty Supryniew icz kom 

INSTYTUT WÓD MINERAI NYCH SZTUCZNYCH PATENTO­
WANYCH, jeszcze w r. 1824 założony w Warszawie, podług wyna­
lazku doktora Struve senior, przez,aptekarzy ukwaliliknwanych w 
osrodzie pałacu W. Dilkerta przy ulicy Długiej pod nr 556 m zv  
KRASIŃSKICH OGHO »ZIK położony, i ciągle przez lat 23 pod do­
zorem podpisanych aptekarzy będący, równie w roku b ieżącim  jak 
i w latach zeszłych, dla w ygody osób potrzebujących używania 
wód mineralnych, za przepisami W W. panów doktorów otwar­
tym będzie; jeżeli pogoda posłuży, uży wanie wód mineralnych w
ostatnich dniach maja rozpoczętćm być m oże S. Elsner Isrn
Lesikski, J. Zetazow ki. ' 6

Zgubionym został w tych dniach oblig banku polskiego nr. 
8(>2<l, na rs. 525 z łożony na procent na imię Jana Plackowskiego  
wystawiony. Oslrzcga się przeto, izby nikt lakowego nie nabywał 
jako meprawćj własności, lub w razie dostrzeżenia lakowe°-o za­
wiadomił właściciela onego pod nr. 137, przy ulicy Dunaj za­
m ieszkałego. J

Dzis w kawiarni w domu B o ck a  przy ułiev 
benalorskićj grac będzie JPan Chojnacki z towa­
rzyszeniem fortepianu i violonczeli. celniejsze utwo- 

rY tegoczesnych kompozytorów.
Dzis w kawiarni w domu zwanym  Osolińskich pod nr 739 

przy rogu uhe Rymarskiej i Tlom ackiego, od god. Oćj wieczorem
sźłiiki' gwizdaiżem  ^  P rz.' Ićm panna Hege wykona rozm aić  szumi gwizdaniem bez żadnego instrumentu.

BrackieiW-,nd0r ° '? ó « ? rZOnfj kawiarni PrzY Jerozolimskiej i 
Ł f e l S , '  W- Z n y i.n o w s k i.g o  t r ,ć  „ „ l i

meta". " , l ' «!  Trebackaj p d  nr. 628. t u p i e r ó t t a
1 fz z kompanjjj h ruszę tvs ki.
etuTf  ' aw ira .r n ' P ^ y  u,joy  ł rębacki^j obok domu Stejnkielera  

.. s.P,ewa<$ b ędą  pp. Noires.
u  V* i111™ ' P°iutrz,e . w kawiarni przy ulicy Bielańskićj w domu 

mkriwskiego, grac i śp iew ać będą pp. Nowakowskie.
Dz,s w kawiarni na suchym lesie nr. 546, przy ulicy Długiej 

grac będzie kwartet Wolfa, przytćm 9-letnia dziewczynka na 
słomianym instrumencie grać będzie rozmaite sztuki.

Dzis w kawiarni między pocztą i hotelem Saskim , przy ulicy 
Kozićj, grac będzie tercet ilo u d a siew ia a , gdzie d„staó będzie 
można św ieżych tiOliALI franouzkich z powidłami.

TEATR. Jutro.......
Dziś z rana eiepta stop. 4, wczoraj w poi. ciepła stop 
W ysokość wody na Wiśle stop 4 cali J.

10.


